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NOWOŚCI WARSZAWSKIE. 

KÓLĘDA. Wszyscy są w tych dniach zatru- 
dnieni kolędą,iedni myślą iaką i kogo inaią ob- 
darzyć | drudzy od kógo maią być obdarzeni. 
Wiele iesttakich którzy zniecierpliwością li- 
czą godziny zbliżaiącej się kolędy, gdyż wniej 
pokładaią iedyną nadzieie tak iak na Loterji. 
Cukiernie, i $tragany są zapełnione podarun- 
kami, a podobno nigdy tyle po Magazynach 
Modniarek Warszawskich niewystawiono L a= 
lek strojnych,dla młodychPanienek ile wtym 
roku. Właścicielę domów muszą się przy» 
sposobić w pewną ilość pieniędzy bo pewno 
po kolędę przyjdą Kominiarze, Czeladź domo 
wa, Czeladź od każdego Rzemieśnika który 
ò bąć przez rok robił do tego Domu, Wozni 
"którzy przynosili pozwy, etc: eto: etc: Od 


dawnych czasów są ślady hojnych upomin- , 


ków dawanych przez znakomite osoby na ko- 
Tede; dziś w nowy rok zwykle takież osoby 0- 
Świadczaią swe życzenia przez posłanie lub 
zamienienie biletu z powinszowaniem, i ztej 
przyczyny na koledę przedaiący bilety naj- 
większy maią odbyt; od kilkunastu lati za ten 
towar wychodziła dość znaczna summa za 
granice, lecz w tym roku możemy się obejść i 
bez tego obcego towaru; albowiem nasze Li- 
tografje dostarczaią pięknych biletów, a wy» 
ałaczane bilety także w Wsrszawić wyrówny- 
waią wszelkim zagranicznym. Pochodzenie 
wyrazu Kolęda przyzhaią różnym przyczy: 
nom: Od Piosnki bacińskiej Colendae Jańuarft 
którą Rzymianie spiewali w 1wszych dniach 
Stycznia, od Bożka Słowiańskiego czczontgo 
w Kiiowie nazywaiącego się Kolenilg którego 
swięto przypadało 24 Grudnia, od zginania 
kolat przed szopką przypominającą Narodze: 


nie Odkupiciela Świata; itip w Rękopiśmie ; 


Kupca z Piwnej ulicy Kaspra Janickiego pod 


r, 1732 znajduie się,, sprowadziłem z Gdań 


ska 200 flasz przedniej wódki z Goldem , i 
Pierników Toruńskiah za 300 Tyufow;, co 
wszystko BOGU dzięki rozprzedało się na ko- 
lędę,Gdańszczanki prawie połowe rozebrali 
Dworscy Xcia Wojewody Wileńskiego,;— 

Często się zdarza widzieć iak Furmani i Pa* 
robcy nielitościwie obchodzą się z Końmi 
zwłaszcza temi które ciągną ciężary często” 
kroć nad siły swoie; litość zdaje się że nie fest 
znaną tym surowym poganiaczon, nawet wła- 
ściciele Końi obchodzą się zniemi podobnieź 
agdy iaki przechodzień obruszy sięnato, 
groźnie odpowiedzą „,to moie bydle,wolno mi 
ie zabić,, Jeśli nie dla właścicieli to przynaj- 
mniej dla służących możnaby przypomnieć iż 
podług art: 5371539 Kodexu karzącego dla 
Królestwa Polskiego; ci którzy bez przyczy 
ny kaleczą lub zabiiaią eudze bydlęta,lub zwie- 
rzęta, albo którzy tyrańsko zniemi się obcho- 
dzą, ulegaią kerze pieniężnej do 30 zło: pol: 
Pomieniona zaś kara pieniężna podłuk arty: 
475 tegoż Kodexu mianowicie poddziału 6, 
na karę areszt policyjnego, rachqiąc za każ- 
de zło: 5, ieden dzień aresztu, aarest poli- 
cyjny podług tegoż är; i podziału na karę cie- 
lesną, rachuiąc za każdy dzień aresztu Q róz- 
gi; zamienione być mogą: 

Przysłano nam do winiesżczenia następuią* 
ce oświadczenie.—Redakcja Kurjera dla płot 
pięknej w żadosyć uczynieniu żądaniom wie- 
lu osób uwiadamia niniejszym iż Prenumera- 
ta kwartalna prayjintie się również iak na 
sarnerydiny bez pisih tak i na saine pismo 
bez tycih; w kwóciś stp: 40 Ma prowincji 


W spomnienia 


Zgon Jana Kardynała 
Królewicza Pols: 1634 


prenumerata na samo pismo lub ryciny nie- 
przyjmuie się. Przytem w chęci uwolnienia 
tak i przyszłych Prenumeratorów iaki siebie 
Od nieprzyiemnośći uprasza Redakcja; ate- 
by każden zzapisem swoim wcześnie zgłosić 
się raczył. — i i 

Sylwan dziennik Leśny, !tórego wydawa- 
nie było zawieszone, wychodzić będzie w ro: 
następnym. Prenumerata rocznie zło: 12, na 
Poezcie15.— Pamiętnik Warszawski pod tąż 
Redakcją ciągle wychodzić będzie. — Gazeta 
Literacka ustaie. > 

W krótce ma być ułożoną nówa Komedja 
Pustelnik Londyński zulicy Pikadylli. 

Do Księgarni Glicksberga nadeszły różne 
nowe Dzieła Fraucuzkie największą w tych 
czasach maiące wziętość: Podróże w Szwajca- 
rji, Poezje Byrona s Skotta, Skała biała, Tra- 
iedje Attila, Sylla i Machabeusze, i rozmaite 
Kalendarzyki z rycinami. 

w Składzie Muzycznym niżej podpisanego 
przy ulicy Miodowej pod Nrem 489, wyszły. 
z sztychu dwa Polonezy, dwa Walce, i dwa 
Mazurki na Skrzypce, skomponowane przez 
J. Dogodzińskiego,cena zło: 1. W tym skła- 
dzie znajdują się różne nowe kompozycje na 
Fortepjano przez J. Renner napisane. * War- 
iacje, cena zło: 3. Wielki Polonez Brilant; 
cena z}: 4, I Rondo zł: 2ipół. F. Klukowski. 

Wyszedł 6ty Numer Astreś i zakończył się 
tom 2gi tego pisma. Do dzisiejszego Kurjera 
przyłącza się obwieszczenie względem dalsze > 
go wychodzenia Astrei. 

i ROZMAITOŚCI. 

Chociaż wiele iest doniesień zapewniaią- 
cych że Grecy weszli do twierdzy Napoli di 
Romania, iednak podpada Wątpliwości aby 


tam} znalezli aż 500 armat!. — Doktor Medy- 
cyny Cheyne Anglik, ogłosił rozprawę lekar- 
ską w której oświadczą iż znał Człowieka 
który umiał każdego czasu udawać umarłego 
tak dokładnie, iż omamienia niemożna posu- 
„nąć do wyższego stopnia. Nietylko że twarz 
iego zbładła zupełnie nadawała postać trupa; 
lecz przęz nieiaki czas zdołał pawet wstrzy> 
mać bicie pulsu, Wiele kroć okazał w obli» 
czu mnóstwą obecnych to zadziwiaiące do- 
Świadczenie, Tak zaś wstrzymywał oddech 
że zwierzciadło przyłożone do ust niewyda- 
wało, znaku życia. Mógłby ten Człowiek tą 
zdolnością, iak inni awaąnturnicy szukać spo» 
sobów zbogacenia się przez oszukaństwo, 
lecz był uczciwym itylko na usilne żądania 
badaczow natury okazywzł to doświadcze- 
nie. Jeszcze ięst osobliwością iż tenże Gzło- 
wiek przeczuł swój zgon istotny, długo żar- 
towano gdy wymienił dzień w którym naza- 
wsze ten świat opuści ; przywołał Notarju- 
sza, podyktował testament, i skonał najspo- 
kojniej, Niechciane go iednak pochować 
w mniemaniu iż tylko udaie,i dopiera zupeł- 
nie uwierzono gdy ciało psuć się zaczeło. 
Dokładny opis znajduie się w Nr:53Kwagrterty 
Review.—wPewnem mieście zacny lecz miér- 
nego maiątku obywatel, wygrał bardzą znacz- 
ną summę,w yrachowano iż wprzeciągu 24g0+ 
dzin od ogłoszenia tego przypadku,oświad- 
czyło się nowych przyiaciół 177, kolegow 
Szkolnych 80, przyiacioł od dawna niewis 
dzianych 54, ofiaruiących swe gorliwe usłu- 
gi 41, krewnych nieznanych 85,a iedna z pich 
niewidzącą Kuzyna przez lat 38 zadziwiła 
sięsniezmiernie' że tak urołs! —w Wilkinkach 
w Starych Prusach, W ieśniaczka otruła swo. 
ją 15letnią Córkę, lękaiąc jsię aby ta Córka 


| 


niowytawiła iż Matka Gęś ukradła. Przy in- 


kwizycjach przyznała się źe iyż dawniej o-- 


truła swego Teścia, aby po nim odziedziczy- 
ła maiątęk,i ieszcze dawniej tymże sposobem 
wydarła życie swemu zięciowi abyCórkę wy- 
dać zą bogatszego Męża. — Do Paryża przy- 
były Rossyjski Minister Hra. Pozzo di Borgo, 
mówią iż przywiózł postanowienie wzglę- 
demHiszpanji—Minister Angielski P- Kaning 
miał przesłać oświadezenie DworowiLisboń- 
skiemu iź Angljatrwa z.Portugalją wprzy- 
iacielskich stosunkach, i wprzypadku obie: 
cuig wspierać ią opieką, 3 
PRZYJECHALI do WARSZAWY 
Welliaminow Jenerał z Białego stoku. 
Wolffel Ludwik Oby: z Kalisza. 
Kochanowski Bonawentura z Łęczyey: 
Gierlicki Józef Dzier: z Sochaczewa. 
Niemoiewski Edward Dzie:-z Oliszna. 
Ostrowski Anto: Oby: z Góry. 
Przyłuski Kacper Oby: z Gu: Podolskiej, 
Cichocki Józef Dzi: z Bukowskiego. ` 
Łęski Edward Dzie: zTułowicz. 
Kielbas Wilhelm Doktór z Grojea. 
Ratyński Tomasz Adwokat z Radomia, 
Brzostowski Adam Hra: z Czarnożył: 
Mogilnieki Prezes z Siedłec. 
Tabencki Radca S, z Augustowskiego. 
Łowicki Jgnacy Oby: z Białegostoku, 
Żurawski Sta. Kapitan z Radomia. 
DONIESIENIĄ. 

Niżej podpisana przysposobiwszy na naste- 
puiący Rok Nowy w powiaszowaniaPolskie į 
Niemieckie w najlepszym guście, ma honor 
uwiadomić Prześwietną Publiczność, iż u niej 
przy ulicy Długiej ped Nr: 578 maprzeciw 
nowego Arsenału, dostać można tego rodzaju 
przedmiotów, billctow koronkowych, wizy» 


A 


` 


towych iinmych w rozmaitym kolorze i ga- 
tunku. Tamże Prenumerować można na Ku- 
rjera Warsz; Kurjeca dla płci pięknej, Wandę, 
Astreg,śt,d. oraz dostać można poiedyńczo 
zaległych Nrów Kurj:Warsz: z roku bieżące- 
goi Kalendarzów na rok przyszły. — 

' Wdowa Wilk e: 

w Magazynie pod Nr: 2931 na Solcy znaj- 
duie się znaczna ilość Drzewa różnego opało- 
wego na sprzędaż cząstkową iakotó; Sesno* 
we «w klocąch za mierna cenę sprzedające się, 
długości po łokci 12 i 15: tudzież Olszowe 
w klocach długości po łokci 12, w sążniach 
Olszyna długości szczepow łok: 3 i pół wy- 
kład wysokości i szerokości po łokci pół 
czwarta; kaźden sążeń po złp: 45, sążnie So- 
smowe w szczepach długości po łokci 1 i pół 
wykład wysokości łokci 3, szerokości 3, ka- 
żden sążeń po złp: 15; a gdyby sobie kto ży- 
czył i mniejszych drewek to za zgłoszeniem 
się i umową Ge będą i sprzedawane za 
cenę mierną. Odwózkę ktoby żądał z powyźż- 
szego Drzewa:dostanie w temże magazynie za 
cenę podobnież mierną. w Tymże Magazy- 
nie znajduie się znaczna ilość Masła, którego 
nabyć można na garęe, orazPłótno lniane na 
sztukiiłokcie. = J. Myszkowaki. 

Dnia 20 Grud: b:r: zgubiony został Zegarek 
nauliecy Miodowej lub Senatorskiej, złoty 
Damski,śrzedni w kopercie, na około emalja 
ciemna,na brzegu koperty cyfra M. Ktoby go 
znalazł, lub wiedział gdzie o nim, niech bę- 
dzie tak łaskaw a da znąć pod Nr: 660 na uli- 
cę Leśno, do Godleskiej w demu Ładęckiego 
Mece: gdzie: otrzyma nadgrody 2 czerwo: zł: 
"Wczoraj wyciągnięto Nra 52,27, 21,76, 8 

Teatr. Dziś ś Jutro niema żadnego widowiz= 
kaw Warszawie. 
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